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POLSKI PRZEMYSŁ 
WŁÓKIENNICZY. 


Fo przyłączeniu Sudetów do Rzetzy 
niemieckiej, oblicze gospodarcze obece 
nej (czechosiowacji w dziedzinie przez 
mysłu włókienniczego uległo zasadni: 
czej zmianie, gayż ponad 80 proc. 
produkcji włókienniczej zlokalizowa: 
ne było na terytoriach, które odpadły 
od Czechosłowacji. Zmiany, jakie naz 
stąpiły mają poważne znaczenie dia 
polskiego przemysłu tekstylnego, któż 
ry w swej ekspansji eksportowej naz 
potykał dotychczas na groźnego konz 
kurenta czeskiego, posiadającego roz: 
bucowaną  wytwórczość włókienni: 
czą, nastawioną w około 60 proc. na 
eksport Oczywistą jest rzeczą, że doz 
tychczasowy udział Czechosłowacji w 
wywozie zostanie częściowo przejęty 
przez Niemcy, tym niemniej jednak 
duży udział tego wywozu nietylko 
może, lecz powinien być wyzyskany 
przez włókiennictwo polskie. 

Jak podaje tyg. „Polska Gospodar- 
cza“, Czechosłowacja importowała su: 
rowców włókienniczych za 2.8563 
miln. koron i eksportowała gotowych 
wyroków za 2.993,3 miln. koron. Z daz 
nych tych widać, że obroty te zapew» 
niały w bilansie handlowym czecho: 
słowackim dość poważne saldo dodat: 
nie (136,4 miln. koron), oraz zajmowae 
ły poczesne miejsce w ogólnej wymia: 
nie towarowej tego kraju. 

Przemysł włókienniczy w Czechoż 
słowacji zatrudniał ponad 350 tys. roz 
botników, t. j. przeszło dwukrotnie 
więcej, niż polski przemysł włókienni= 
czy, w którym zatrudnionych było w 
1937 r. (wrzesień) 155.586 robotników. 
Najbardziej rozwinięty był przemysł 
bawełniany, dysponujący 3.652 tys. 
wrzecionami, co w porównaniu z pole 
skim przemysłem przędzalniczym baz 
wełnianym (1.903 tys. wrzecion), stas 
nowiło ilość prawie dwukrotnie wyż 
szą. 

Możliwości wywozowe powstałe po 
zmianach terytorialnych Czechosłowa: 
cji zasługują na staranne przepracowa: 
nie przez zainteresowane przemysły. 
Ujawniają się one do krajów wolnoz 
dewizowych a w szczególności zamor- 
skich. Jeśli chodzi o ciężar gatunkowy 
wywozu — w pierwszym rzędzie wy: 
zyskany powinien być eksport tkanin 
lnianych do U. S. A, gdzie dotych: 
czas Czechosłowacja skutecznie kon: 
kurowała z Polską, Zaznaczyć trzeba, 
że Czechosłowacja pracowała przeważa: 
nie na włóknie lnianym — surowcu 
polskim. Moment ten jest ważkim z 
tego względu, że len uprzednio eks= 
pertowany do Czechosłowacji może 
być — przy wyzyskaniu przez mas 
rynku U. S. A. i innych, wywożony 
w formie uszlachetnionej. Odpowied: 
nie więc wykorzystanie sytuacji ekse 
portowe; na odcinku artykułów lnias 
nych będzie miało poważne znaczenie 
z punktu widzenia zużycia Inu, które: 
go wywóz napotykał w r. b. na dość 
duże trudności, 

Eksport artykułów wełnianych czes 
sankowych jest interesujący na rynek 
U. S. A, na którym polski przemysł 
spotykał się z konkurencją czechosło* 
wacką, szczególnie w zakresie szali 
ków wełnianych. Niemniej jnne rynki, 
jak angielski, szwajcarski, szwedzki, 
norweski j egipski stanowić powinny 


przedmiot wzmożonej ekspansji wys 
wozowej. 
Tkaniny bawełniane w wywozie 


polskim po załamaniu się ich ekspore 
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| Otwarcie posiedzenia Sejmu śląskiego. 


Przemówienie wicemarsz. Dąbrowskiego. 


Katowice, 28. 10. (PAT) Na uro: 
czystym posiedzeniu Sejmu śląskie: 
go, wicemarszałek tego Sejmu, Da- 
browski wygłosił obszerne przemó- 
wienie, w którym m. in. powiedział: 


Sejm śląski gości w swych murach 
rodaków zza Olzy, którzy od 20lat 
czekali z niesłabnącą wiarą na chwi: 
le zwycięstwa, prawdy i sprawiedli: 
wości. O zwyciestwie tym zadecydo= 
wały cztery podstawowe fakty i 
prawdy: 1) słuszność sprawy, 2) 
wytrwanie przez ludność zaolzań- 
ską na straży polskiego języka, wia: 
ry i obyczaju, niezwykły jej hart i 
przelana krew, 3) przekonanie całes 
go narodu, że zespolenie z tą częścią 
polskiej ziemi nastąpić musi, 4) nie: 
ustępliwa, niecofająca się przed nil: 


czym decyzja z wszystkimi tej decy: 
zii konsekwencjami powzięta w od- 
powiedniej chwili przez miarodajne 
czynniki. 

Na przełomie wieku XIX į XA 
wykazuje powszechny spis ludności, 
bomimo nacisku kapitału i czeskich 
urzędników, przygniatająca więk- 
szość Polaków w księstwie cieszyń= 
skim, reprezentowanym w ówczes: 
nych ciałach ustawodawczych zaw- 
sze przez posłów polskich. 

W latach wojny gości nasza zie: 
mia Twórce zbrojnego czynu poł: 
skiego Józefa Piłsudskiego. 

Karwina, Olbrachcice, Stonawa, 
Kończyce, Bogumin, Skoczów, Trzy 
niec, utrwalone są złotymi zgłoskami 
w historii owego czasu. 


Rzym, 28. 10. (PAT) Minister spraw 
zagr. Rzeszy von Ribbentrop przybył 
do Rzymu o godz. 22,50 i został powie 
tany na dworcu przez m nistra hr. Ciaz 
no oraz ambasadora Rzeszy Mackens 
zena. Dziś i jutro odbędą sie rozmo- 
wy von Ribbentropa z Mussolinim i 
hr. Ciano. Program pobytu przewidue 
je m. in. Śniadanie, wydane przez amz 


| 


basadora Rzeszy, oraz obiad. wydany 
przez min. Ciano. 

Londyński korespondent „Iribuny* 
donosi, że zdan:em prasy londyńskiej 
rozmowy rzymskie von Ribbentropa 
doprowadzą m. in. do ustalenia grani: 
cy pomiedzy Słowacją a Węgrami oraz 
pomiędzy Węgrami a Polska. 


Noła Stanów Zjednoczonych do Japonii 
w obronie obywateli amerykańskich. 


Waszyngton, 28. 10. (PAT.) Stany | wej dla amerykańskich interesów kon 


Zjednoczone skierowały notę do Ja: 
ponii, występując w obronie obywa: 
teli i interesów amerykańskich w Chi- 
nach. 

Nota, wręczona premierowi Konoye 
przez ambasadora Stanów Zjednoczos 
nych, została ogłoszona przez departa: 
ment stanu. Zarzuca ona rządowi ja: 
pońskiemu, jż nie dotrzymuje poprzed 
nich obietnic w sprawie polityki drzwi 
otwartych. 

Nota stwierdza, że istnieje wielka 
różnica w traktowaniu obywateli Sta- 
nów Zjednoczonych przez Japonię, a 
Japończyków przez władze amerykań: 
skie. 

Stany Zjednocz, domagają się prze» 
de wszystkim: 1) Zaniechania szkodli- 


troli nad kursem wymiennym dewiz, 
oraz innych zarządzeń, stosowanych 
przez Japończyków na okupowanych 
przez nich chińskich obszarach. 

2) Zaniechania wprowadzania mono: 
poli i przywilejów, pozbawiających o: 
bywateli Stanów Zjednoczonych ich 
słusznych uprawnień handlowych. 

3) Zaprzestania mieszania się Japoń: 
czyków do własności amerykańskiej i 
innych uprawnień włącznie z ingerens 
cją, polegającą na cenzurowaniu pocz: 
ty, depesz, ograniczeń dotyczących po“ 
bytu i swobody ruchów obywatel a- 
merykańskich oraz ingerencji w stosun 
ku do amerykańskiego handlu i ruchu 
okrętowego. 


tu do Egiptu utraciły pozycję z 1937 | ważniejszych rezultatów one nie dały, 


r. — obowiązkiem przeto jest podnie: 
sienie vksportu tych tkanin do maksy: 
malnych możliwości, które obecnie 
istnieja na terenie Norwegii, Szwecji, 
Argentyny, U. S. A. i Anglii. Znaczeż 
nie rozwoju eksportu artykułów ba: 
wełnianych występuje ze szczególną 
wyrazistością na tle importu bawelny, 
który w 1937 r. pochłonął dewiz za 
około 142 mtln. zł. 

Eksport wyrobów  dzianych, wrez 
szcie olbrzymia pozycja artykułów 
konfekcyjnych i stożków kapeluszy, 
który ostatnio poważnie zmalał, już 
tylko choćby ze względu na teren 
Stanów Zjednoczonych, posiada ole 
brzymie możliwości. W swoim czasie 
były przez polski przemysł czynione 
próby wejścia na ten rynek, ale po? 


właśnie wskutek tego, że był on opaz 
rowany m. in. przez Czechosłowację. 


Nawiązanie kontaktów z odbiorca: 
mi zagranicznymi winno nastąpić jak 
najszybciej, akcja zaś eksporterów da 
lepsze wyniki, jeśli będzie zdecydowa 
na, a przede wszystkim zorganizowae 
na. Możliwości nawiązania kontaktów 
zagranicznych w obecnej sytuacji 
istnieją, a ich wykorzystanie jest w 
dużym stopniu załeżne od zdolności 
kupieckich, umiejętności zorganizowae 
nia odpowiedniego aparatu sprzedaży, 
ścisłego przestrzegania danego rynku 
odbiorczego. Szersza akcja ekspo"tos 
wa włókiennictwa jest konieczna z ue 
wagi na olbrzymi Surowcowo = wiós 
kienniczy import, którego dotąd eks» 
port tekstylny nie równoważy. 


un LL0LLL LL NN a 
OO ZZ ZZ NF A EZ Z ZEE e a e 


20 lipca 1920, ostrzegała delegacja 
Ślązaków, bawiąca w Paryżu, Radę 
Najwyższą, że przewidywane rozwią 
zanie sprawy byłoby straszliwym 
błedem. którv pociagnie za soba nie 
dające sie przewidzieć konsekwen- 
cje, że lud nasz nigdy nie uzna takiej 
decyzji. 

Niestety, 
sirzeżenia były daremne. 
1920 r. spadł na lud polski 
sku najstraszniejszy cios. Ludność 
polska Zaolzia została odcięta od 
Macierzy polityczną granicą Olzy. 

Dając wyraz tej jednolitej opinii 
narodu polskiego oświadczyli za- 
równo ówczesny delegat rządu R.P. 
w Paryżu, jak i szef rządu R. P., że 
jest rzeczą mało prawdopodobną, 
aby można było położyć kres kon: 
fliktowi i ustanowić normalne i przy 
jazne stosunki między obu naroda- 
mi. 

W manifeście pożegnalnym z sierp” 
nia roku 1920 Rada Narodowa  księ= 
stwa cieszyńskiego, zwraca się do Zas 
olzian z następującymi słowami: 

„Wiec rąk nie opuszczajmy, pracy 
dla Ojczyzny nie zaniedbujmy, lecz 
czekajmy, aż wybije wiełka godzina 
wyzwolenia, kiedy spełni się najgoręt= 
sze pragnienie nasze i naszego narodu, 
a słońce znów nad naszym Śląskiem 
zabłyśnie", 

Podstawowym faktem i prawdą, któ 
re zadecydowały o zwycięstwie w tej 
Sprawie, były: wytrwanie przez lud: 
ność Zaolzańską na straży polskiego 
języka, wiary į obyczaju, niezwykły jej 
hart i przełana krew. 

Dzieje ludu Zaolzańskiego były dzie 
jami ludu Ziemicy Śląskiej. Siła obron 
na żywiołu polskiego w wiekowych 
zmaganiach ostała się niespożyta. Lud 
polski trwał na ukochanej ziemi nie: 
złomnie i nieustępliwie przy języku i 
tradycji ojców. 

„W nocy z dnia 23 na 24 września 
1938 roku, lud polsk; z Zaolzia, zrywa 
się spontanicznie do ostatecznej walki 
o zrzucenie okupanta. Bohaterskie, peł 
ne poświęcenia i samozaparcia szeregi 
szły w bój z przemocą, nie szczędząc 
hojnej ofiary młodej krwi, Huk pęka: 
jacych granatów, trzask karabinów 
maszynowych i świst kul, rozdzierał 
powietrze Śląska za Olzą od Bogumina 
po Jabłonków*. 

Dziś stoimy przed faktem doko- 
nanym. Zaolzie należy do Polski. 
lako część województwa śląskiego 
dozna ze strony włodarza tej ziemi 
woj. Grażyńskiego tak serdecznej 
pomocy i opieki, jaką była darzona, 
gdy jeszcze słupy graniczne biegły 
środkiem Olzy. 

Józef Piłsudski — dzisiaj wśród 
królów na Wawelu spoczywający — 
oko w oko z historia stanąwszy, ge: 
niałlnym swym umysłem przewidział 
nadchodzący rozwój wypadków 
przed nami się rozgrywających. 

Dnia 30. 4. 1919 r. powiedział on 
delegacji polskiej z Cieszyna: „Ślą: 
ska sie nigdy nie wvrzekniemy. 
Śląsk Cieszyński jest polski i przy 
Polsce pozostanie. Powiadamiam to 
w imieniu moim, rządu i całei Pol- 


ski“. 


wszystkie ówczesne = 
28 lipca 
na Ślą: 
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„GAZETA LWOWSKA” Nr. 247 z dnia 29 października 1958 r. 


Wiadomości kieżące. 
Piątek 


Tadeusza 
Jutro: Narcyza 


Wschód słońca 
Zachód A 


6'23 
16:16 


PAŻDZIERNIKA 


TEATR WIELKI. 4 
Piątek godz. 19.30 „Gałązka rozmarynu". 


TEATR ROZMAITOŚCI. 
Nieczynny. 


KINOTEATRY: 
APOLLO Chorążczyzny 7: „Gehenna“. 
BAŁTYK pl. Strzelecki: „Ślepy zaułek”. 
CASINO Legionów 5: „Naga prawda". 
CHIMERA Akademicka 8: „La Habane- 


ra". 
EMPIRE Legionów 5: „Królowa śnież- 


sa. 
EUROPA Akademicka 3: „Marco Polo” 
z Gary Cooper. e 
KOPERNIK Kopernika 9: „Paryżanka“. 
MARYSIENKA pl. Smolki 5: „Druga 
młodość. 
MIRAŻ pl. Mariacki 10: „Róża“. 
MUZA jego Maja: „Pani Walewska". 
PALĄCE Legionów 1: „Czardasz, 
PAX Franciszkańska la: „Wrzos“ film 
polski. k 
RAJ pl. Mariacki 7: „Szczęśliwa 13J.ika'. 
RIALTO: „Ptasznik z Tyrolu". 

ROXY Kętrzyńskiego 56: „Olimpiada“. f 
STYLOWY Szaszkiewicza 5: „Paweł i 
Gaweł" oraz rewia Faliszewskiegc. 
ŚWIATOWID ul. Kuszewicza: 

Bek“. 
TON pasaż Mikolascha: „Zorro” i „Bo- 
hater naszych czasów . 
UCIECHA pasaż Mikolascha: „Będzie 
lepiej" craz rewia. 


„Miasto 


— JI. KONCERT SYMFONICZNY FIL- 
HARMONII LW. W TEATRZE W. pod 
dyr. znak. dyrygenta Cz. Lewickiego z u- 
działem solisty Światowej sławy pianisty M. 
Munza odbędzie się w najbliższą niedzielę 
%) bm. na poranku o l2.tej w południe. Ce- 
uv miejsc zupełnie zniżone (tj. od 20 gr. 
de zł. 2). Bilety są do nabycia w kasie Te- 
aru W., w kasie miast, ul. Kilińskiego 4. 
oraz w biurze „Orbis“, pl. Mariacki $. 

— GAŁĄZKA ROZMARYNU*. Dzisiaj 
w piątek o 7.30 wiecz. i w niedzielę o 3.50 
pcpci. w Teatrze W. po cenach zniżonych 
piękne widowisko, cieszące się wciąż nie- 
slabnącym powodzeniem pt. „Gałązka roz- 
marynu* w doskonałej obsadzie prem. 

— „OTATNIA NOWOŚĆ”. Jutro w so- 

bote i w niedzielę o godz. 7.30 wiecz. w 
Teatrze W. świetna komedia francuska 
„Ostatnia nowość” ŒE. Bourdeta z udzia- 
iem znakomitego aktora B. Samborskiego, 
w reżyserii St Daczyńskiego. Resztę obsa- 
dy tworzą pp.: G. Oranowska, J. Leliwa, 
M. Węgrzyn, St. Ląrewicz, J, Staniszewski, 
T. Surowa į T. Przystawski. Dekoracje pro- 
jektu M. Różańskiego. 
NOWĄ PREMIERĄ TEATRU W. 
będzie sławna operetka Brodszky'ego „Zaz 
kochana królowa* w opr. inscenizatorskim 
F. Kuligowskiego. W operctce wystąpi go- 
ścinnnie para znakomitych artystów pp. M. 
D;dur-Załuska oraz Igo Sym, 
„KRÓLEWICZ—RAK* BAJKA 
DLA DZIECI. W najbliższych dniach od- 
kędzie się w Teatrze Rozm. premiera prze- 
pieknej, wesołej bajeczki „Królewicz Rak“, 
w wyk. zespołu Teatrów M. i baletu dzie- 
cinnego. 

— „KRYSIA LEŚNICZANKA* W TE- 
ATRZE ROZM. W dniach 3 i 4 listopada 
Lucyna Szczepańska wystąpi na czele wła- 
snego zespołu w znanej operetce pt. „Kry- 
sia Leśniczanka'. 


KOMU"IKATY. 
RADIOSŁUCHACZE DECYDUJĄ. 


Poranna gimnastyka radiowa, prowadzona 
przez mjr. Dobrowolskiego jest dla wielu 
radiosłuchaczy jedyną formą czynnego zet- 
knięcia się z kulturą fizyczną. Gimnastykę 
tę uprawiają ludzie z różnych środowisk, 
urzędnicy, robotnicy itd. Godzina rozpo- 
częcia pracy, a wraz z nią godzina wstawa» 
nia. z którą związana jest Ściśle gimnastyka 
poranna jest różna, P. R. dysponując kil- 
koma tenninami dla gimnastyki porannej, 
chciało za pomocą ankiety ustalić najbar- 
dzie; odpowiadający słuchaczom czas lek- 
cii gimnastyki. Wśród 2000 odpowiedzi, 
NIS proc. padło na godz. 6.35 lub 6.45. 
Wobec takiego wyniku gimnastyka nada- 
wana jest o 6.35 do 6.50. Polskie 

W ZWIĄZKU Z 20-TĄ ROCZ- 
NICA Obrony Lwowa odbędzie się dnia 
30 bm. o godz. 9-tej w kaplicy Braci Alber- 
tynów uroczyste nabożeństwo, po czym na* 
stapi odsłonięcie tablicy ku czci poległych 
na Górze Stracenia. Koło Abrahamczyków 
zwraca się z uprzejmą prośbą o wzięcie jak 
nailiczniejszego udziału w tej uroczystości. 
Foczet sztandarowy pożądany. Zbiórka o 
godz. 8.30 przy ul. Kleparowskiej. przed 
Zzkładem Braci Albertynów. 

— POSIEDZENIE NAUKOWE Polsk. 
Tow. Matematycznego odbędzie się 29 bm. 
o godz. 20.15 w Instytucie Matem. Uniwer- 
sytctu, ul św. Mikołaja 4 z nast. porząd- 
kiem dziennym: 1. Odczytanie protokołu z 
ost. posiedzenia, 2. Komunikaty: 1) Dr. M. 
Koc „O zachowaniu się asymptotycznym 
niektórych funkcji teoretyczno „ liczbo- 
wych”, 2) Doc. dr. S. Mazur „Przestrzenie 
funkcji ciągłych". 3) Sprawozdanie z lite- 


ratury. 

— ZARZĄD GŁÓWNY ZWIĄZKU b. 
Więżniów Ideowych zawiadamia, że w so- 
bote, 29 bm. o godz. 16:tej odbędzie się w 
remizie tramwajowej przy ul. Gródcckiej 


przeciw taktyce komunistów na terenie Francji. 


Paryż, 29. 10. (PAT) Drugi dzień 
kongresu partii radykalnej w Marsyii: 
odbył się wyłącznie pod znakiem prze: 
mówienia premiera Daladier. 

Szczególne wrażenie na obecnych 
delegatach zrob'ia ostrą i druzgocąca 
rozprawa szefa rządu z partią komuni- 
styczną, której premier zarzucał, iż 
najpierw zdecydowanie parłą do woj- 
ny Światowej, a nastepnie sabotowała 
akcję rzadu francuskiego na rzecz c= 
brony interesów Francji. Komuniści — 
zdaniem Daladier — uciekali się do 
najbardziej wstrętnych kłamstw, przyj 
mowanych jako prawda przez masv. 
których zaufanią nadużyli Hak ostra 
rozprawa szefa rządu z metodami par- 
tii, do niedawna wchodzącej jeszcze do 
koalicji rządowej —- zdaniem obecnych 
na sali — przesądz'ła z górv sprawę 
ustosunkowanią się partii radykalnei 
do komunizmu. Ostateczne zerwan e 
współpracy radykałów z partią kcmu: 
nistyczną uważane jest na tle ptzemó: 
wienią Daladier jako przesadzone. 

Przedmiotem komentarzy były rówz 
nież oświadczenia Daladier na temat 
polityki zagranicznej. Premier, uspra= 
wiedliwiając wobec kongresu aktykę 
Came 


rządu francuskiego i stwierdzając, że 
akt w Monachium był aktem rozsąd= 
ku, ułatwił znacznie zadanje min. Bon- 
netowi, który w piątek w czasie dysz 
kusji nad polityką zagraniczną wygłc= 
sić ma expose w obronie swojej poli: 
tyki, O ile chodzi o wytyczne polityki 
zagranicznej Francji na przyszlość, to 
zasadniczym interesem Francji jest u- 
trzymanie bezpieczeństwa i mocne pad 
kreślenie związku Francji z jej impez 
rium kolonialnym, w którym promier 
widzi przyszłość kraju. 

Premier skonstatowa! następnie, iż 
podstawą polityki francusk ej jest ści- 
sla współpraca z Anglia, Charaktery- 
styczne, iż poza zwrotem o Angiii, pre 
mier poruszył jako odrębne zagadnie- 
nie tylko sprawę stosunków francusxzo 
niemieckich, stwierdzajac, że uaród 
niemiecki į francuski maja dla siebie 
wzajemny szacunek, który powinien 
doprowadzić do wzajemnego porozu= 
mienia. 

Daladier w końcu swego przemówie 
nia powrócił jeszcze raz do zaz'dn'e- 
nia komunistycznego, szczezńlnie astro 
atakując sprawę propagande Komin= 
ternu na terenie Francji. 


Nota wegierska do rządu republiki 
czechosłowackiej. 


Praga, 28. 10. (PAT.) Węgierski po: 
sei w Pradze hr. Wetstein odwiedził 
wczoraj wieczorem o godz. 18.30 minie 
stra spraw zagranicznych dra Chval- 
kovsky'ego į wręczył mu odpowiedź 
rządu węgierskiego na notę czeskosło: 
wacką z dnia 26 bm. 

Nota rządu węgierskiego brzmi jak 
następuje: 

Królewsko:węgierski rząd wyraża 
ubolewanie, że rząd republiki czesko= 
słowackiej pomija zupełnym  milcze: 
niem wysunięty przez rząd węgierski 
projekt plebiscytów. Iakie stanowisko 
rządu republiki czeskosłowackiej tym 
bardziej zdziwiło rząd węgierski, że 
jego wniosek zupełnie wypływał z du- 
cha porozumienia monachijskiego, któ 
rym rząd republiki czeskosłowackiej 
kierował sie w dotychczasowych roko- 


waniach. Rząd republiki czeskosło+ 
waąckiej we wspomnianej uprzednio 


nocie utrzymuje, że „obecne rokowa: 
nia moga się odnosić tylko do mnicj: 
szści węgierskiej“, ponieważ „pierwszy 
i drugi punkt protokołu dodatkoweyc 
do porozumienia monachijskiego z 29 
września 1938 r. wspomina tylko o pol 
skich i węgierskich mniejszościach". 

Jeżeli nawet tekst tych postanowien 
wspomina tylko o Niemcach. Pola: 
kach i Węgrach, nie ulega jednak wąt- 
pliwości, że wspomniane postanowie: 
nia za podstawę przebudowy republi- 
ki czeskosiowackiej przyjmują prawo 
samostanowienia ludów. Z tego wyni- 
ka, że prawa zadecydowania o swych 
losach drogą plebiscytu nie można za: 
przeczyć tym mniejszościom. które pra 
gną z niego korzystać, Rząd węgierski 
jest zmuszony podtrzymać swoje sta: 
nowisko. 

Rząd «czechosłowacki, w omawianei 
nocie oświadcza, że gotów jest przyjąć 


' dii Bourdcta, nie 


arbitraż Niemiec i Włoch, co dla rządu ' 


czeskosłowackiego — zdaniem 
węgierskiego — zawiera w sobie ob- 
wiazek poddania się z góry decyzjoni 
wymienionych państw. Jest rzeczą cə 
czywistą, iż zakres orzeczenia arbitrów 
rozciąga się tylko na terytoria sporne, 
a nie na te terytoria, co do których 
istnieje już porozumienie między vbu 
rządami j których zajęcie przez wojska 
węgierskie było wysunięte w nocje 
z 24 października. Zdaniem rządu wę: 
gierskiego, skład sadu rozjemczego i 
sposób jego działania należy powie: 
rzyć zainteresowanym mocarstwo. 

Jeżeli chodzi o propozycję czeską, że 
„decyzja arbitrów powinna ustalić spo 
soby i terminy opróżnienią przez woj: 
ska i władze czeskosłowackie  teryto- 
riów, które mają być przekazane do 
zajęcia ich przez wojska węgierskie“, 
zdaniem rządu węgierskiego projekt 
ten może się odnosić jedynie i wylącz: 
nie do terytoriów spornych. Z tej 
więc przyczyny rząd węgierski przyj: 
muje natychmiastowe į bezsporne roz- 
mowy między rzeczoznawcami woje 
skowymji węgierskimi i czeskosłowace 
kimi dla przygotowania i przyspiesze= 
nia wykonania końcowych zarządzeń. 
W tym celu attache wojskowy w Pra: 
dze nawiąże bezpośredni kontakt z od 
nośnymi władzami wojskowymi Cze- 
chosłowacjii Rząd węgierski przypo= 
miną rządowi republiki czeskosłowace 
kiej, że od samego początku rokowań 
zawsze przywiązywał największą wage 
do tego, aby kwestie terytorialne mię: 
dzy obu państwami były jak najszyb= 
ciej rozwiązane, oraz że uchvła sią od 
wszelkiej odpowiedzialności za na: 
stępstwa które mogłyby wyniknąć 
z przew'ekania rokowań. 


zebranie wszystkich Związków Niepodle- 
glościowvch Wszyscy b. więzniowie idco- 
wi, zamieszkali na terenie Lwowa wraz z 
rodzinami, mającymi prawo do głosowania. 
winni obowiazkowo jawić się o godz. 15.30 
hok remizy. 


KRONIKA MIEJSKA. 


Wyrwanie torebki. Wolken Pepi (Klepa- 
rowska 7a) doniosła policji, że wczoraj wie 
czorem obok jej domu nieznany sprawca 
wyrwał jej torebkę zawierającą 15 zł., klu- 
cze oraz dokumenta handlowe. 

Potrącenie przez dorożkę. Ludwik Steidel 
(22 Stycznia 99), jadąc wieczorem dorożką 
na ul. L. Sapiehy, potrącił Zygmunta Witt- 
mana (Rutowskiego 23), który doznał po. 
tluczenia ręki i kolana. Pierwszej pomocy 
udzieliło mu Pogotowie ratunkowe. 

Amatorzy bezpłatnej przejażdżki. W are- 
sztach policyjnych osadzono dziś Floriana 
Landsmana i Annę Łucyszyn, koryntiankę, 
którzy wynajęli wczoraj w nocy taksówkę, 
a gdy po dłuższej przejażdżce licznik wyka 
zał należytość w kwocie 11.80 zł. odmówili 
zapłaty. Okazało się, że oboje byli kom- 
pletnie pijani, wobec czego aż do wytrzeż- 
wienia oddlano ich do aresztów policyjnych. 


KONFISKATA DZIENNIKA „LE 
POPULAIRE“ 27 bm. NA TERYTO- 
RIUM POLSKI. 
Warszawa, 28. 10. (PAT) W socjae 
listycznym dzienniku paryskim „Le 
Populaire“ ukazała się dn. 27 bm. noz 
tatka, zawierająca niedopuszczalną na: 
paść na Polskę. W zwiazku z powyż: 
szym władze zarządziły zajęcie od: 
nośnego numeru tego pisma na całym 

terytorium Polski. e 


NIE BĘDZIE W TYM ROKU ME: 
DYCZNEJ NAGRODY NOBLA. 
Sztokholm, 28. 10. (PAT) Instytut 
Karoliński zdecydował, iz w roku bie- 
żącym nagroda Nobla w dz'ale r1aedye 
cyny nie będzie przyznana. 


PIERWSZY LORD ADMIRALICJI. 

Londyn, 28. 10. (PAT) Dotychcza: 
sowy minister oświaty lord Stanhope 
mianowany został pierwszym lordem 
admiralicji. 


rządu . 


m 
E 


2 TEATRU WIEŁKÆGO," | 


OSTATNIA NOWOŚĆ. 


komedia Edwarda Bourdeta (przekład 
Boya-Żeleńskiego) w reżyserii Stanisława 
Daczyńskiego, w dekoracjach Mieczysława 


Różańskiego. 
Na konferencji prasowej — na wstępie do 
obecnego sezonu teatralnego — powiedział 


dyr. Szpakiewicz, że ceniłby sobie recenzje 
teatralne, gdyby zajęły się krytyką ściśle 
teatralną a nie — literacko-tekstową. Że to, 
co recenzenci piszą o sztukach teatralnych 
jest miłe i mądre, ale mie ma nic wspólnego 
z rozumieniem teatru. Stąd więc pracą tea- 
tru niezrozumiana, praca aktora pozbawio- 
na oceny rzeczowej itd itd. Słyszącemu te 
słowa przyszło na myśl jedno przede wszy 
stkim: że ludzie teatru nie czytają uważnie 
recenzyj swej własnej twórczości. Przerzu- 
ceją je tylka w poszukiwaniu pochwał lub 
nagan, zakłdając z góry, że recenzent i tak 
nie rozumie się na teatrze. to więc co pisze, 
to tylko literachia woda. I w tym powierz- 


chownym rozumowaniu tkwi zasadniczy 
błąd. 

Każda interpretacja tekstu sztuki, granej 
na twatrum, w recenzji — jest śledzeniem i 


interpretacją jej elementów teatrotwórczych. 
Nie o literacką postać utworu idzie, gdv się 
rozważa jego elementy, składowe mierzone 
ksztaltim sceny, osobowością aktorów, ko 
relacją z cpoką. I trzeba pamiętać, że praca 
recenzenta deatralnego nie opiera się na wy 
ciągach z historii literatury, ale jest — na: 
wskróś i przede wszystkim — działalnością 
teatrologiczną. 

Skoro więc w reccnzji więcej miejsca po- 
święci się tekstowi sztuki niż jej wykona- 
nu, może ro znaczyć. że recenzent wol o da 
nym zjawisku teatralnym mówić bardziej 
ogólnie, bandziej zasadniczo, Po pierwsze. 
bo bsz uzasadnienia krytycznego trudno o- 
centć samą realizację, po drugie zaś — le- 
riei o realizacji nic nie mówić. 

Wznowienie na scenie lwowskiej — po 
latach przeszło dziesięciu —- ciekawej kome 
zaznaczyło jej subtelnej 
dwudzielności, Nic przeprowadziło granicy 
między bluffem a dramatem, który w nici 
tkwi. $a bowiem postaci rozdzielone od 
siebie sferami odczuwań. Jaquelina — cała 
w grumtcie rzeczy dramatyczna i cały bluf- 
fiarz — Moscat. Te postaci ożyły też na 
scemie siłą i konstrukcją talentów ich od- 
twórców: Sambonskiego i  Oramowskiej. 
Każde z nich grało dobrze — w ramach 
indywidualnych możliwości  talentowych 
oczywiście, Ale taki Marechal —- przecież 
to postać wyraźnie dwudzielna. Musimy 
przecież w to uwierzyć, że jest to mężczy- 
zna czarujący, Prze: niego musimy uwie- 
rzyć w zakochanie Jaqueliny. I trzóba było 
niezwykle zdolnego aktora Węgrzyna wta: 
jemniczyć w tę sprawę — nie wypuścić go 
samonas na koniku groteski jakiejś czy cze- 
goś takiego. Węgrzyn robił co mógł, ale 
nie tędy szła droga jego roli, Miał być tro- 
chę miłym lekkoduchem, trochę draniem, 
kazamo mu być tylko rozbrykanym głupta- 
cem. No i rola Marka — człowieka proste- 
go, słabego — który nigdy nie zrozumie 
dwudzielmości życia, Przełom jego polega 
na tym, że przed tem był tylko niezdarą, 
teraz będzie tylko cwaniakiem. Kto inny 
potrafilby życie swe  rozdzieleić między 
przeżycic samo a rejestrację motywów. Ma 
rek nie. Marek będzie odtąd już tylko reje. 
strował motywy. Biedna Jaquelina. 

I w tym dziwimy się reżyserskiej interpre- 
tacji „Ostatniej nowości”, że w ostatniej 
scenie każe Jaquclinie być wesołą dowcip- 
kować, błazwować. Tak nie jest. Jedna Ja- 
quelina wie. że Marek skończył się dla niej 
jako człowiek, że będzie odtąd tylko blaz- 
nem literackim. I dlatego żarty Jaqueliny 
muszą brzmieć trochę ironicznie a trochę 
smutno. Bo zakończenie komedii Bourdeta 
odzywa się subtelnym, cichutkim dwudźwię 
kiem. Trzeba tylko ten dwudźwięk usłyż 
szeć, 

Konstrukcja terenu scenicznego w ujęciu 
Różańskiego stworzyła specjalne warunki 
atmostery widowiska Powiedzmy — wa- 
runki wybitnie pozytywne. Sztuka wydała 
się jakaś piękniejsza i lepiej rozplanowana. 

B. W. Lewicki. 


H E 1, ZI „AN OĄONWGRWW) 


Program radlowy. 


Sobota, 29 października. 

6.57 Audycja poranna, 11.000 Audycja 
dla szkół, 11.57 Sygnał czasu, 12.03 Audy: 
cja południowa, 14.00 Muzyka obiadowa, 
14.50 Giełda lwowska, 15.00 Teatr wyobra: 
Źni, 15.30 Muzyka obiadowa, 16.00 Dzien: 
nik południowy, 16.05 Wiadomości gospo» 
darcze, 16.15 Kronika literacka, 16.30 Re- 
cital śpiewaczy Edwarda Bendera, 16.40 
140 rubli na miesiąc, 17.15 Koncert, 18.00 
Wiadomości bieżące, 18.05 Aktualna poga: 
danka sportowa, 18.15 Rozmowa ze słu: 
chaczami dyr. Juliusza Petry'ego, 18.30 Au. 
dycja dla Polaków za granicą, 19.15 Audy- 
cja z okazji ..Dnia Oszczędności“, 19.30 
Koncert rozrywkowy, 20.35 Dziennik wie: 
czorny 21.00 Kapela ludowa, 21.55 Godzi« 
na niespodzianek, 22.55 Audycja informa: 
cyjna, 23.00 Ostatnie wiadomości dziennika. 


Giełda z dnia 28 października 


WARSZAWA GIEŁDA PIENIĘŻNA. 

Dewizy: Belgia 90.10, Berlin 21307, Am- 
sterdam 289.40, Kopenhaga 113.50, Londyn 
N. Jork czek 531 i pół, kabel 531, Oslo 
127.50, Paryż 14.19, Praga 18.28, Sztokholm 
130.70. Papiery procentowe: wewn. 65.50, 
inwest. 1 em. 83.75, 2 em. 84.88, 5 kolejowa 
58.50, 4 premj. dolar. 43, Akcje: Bank Pol- 
ski 125 i pół, Cukier 36, Węsiel 35, Mo- 
drzejów 20 i pół, Żyrardów 58. 


Warszawa, 28. 10, (PAT) Uniwer: 
Sytet fana Kazimierza we Lwowie, łą: 
Cząc się z. całym narodem w radości 
z powodu powrotu Śląska Zaolzańskie 
go do Macierzy, nadał doktoraty ho- 
norowe P. Prezydentowi R.P. Prof. 
Mościckiemu, Marszałkowi Śmiglemu: 
Rydzowi i Min, Beckowi. 

Promocja odbyła się w uroczystej 
formie, Senat akademicki Uniw. j. K. 
przeniósi się w komplecie na teren 
Warszawy, gdzie wczoraj o godz. 
12.50 nu Zamku królewskim odbyło 
Się wręczenie dyplomów nowym dok- 


torom honorowym lwowskiej Almae 
Matris. 
Na uroczystości wczorajszej obecni 


byli minister W.R. ; O.P, prof. dr. 
Świętosłowski, podsekretarz stanu Je- 
rzy „kiexandrowicz, prof, dr. Józef 
Patsowski, dyrektor Dep. Min, W.R. 
i O.P, oraz rektorzy państwowych 
szkói akademickich w Warszawie i 
Senat Uniw, J.K. 

Uroczystość 
Giencjonalnej. 

O godz. 12.20 wszedł na sałe Senat 
Uniw, J. K., poprzedzony przez pedel: 
niosacych berła. 

Punkinalnie o godz, 12.30 wszedł na 
salę poprzedzany przez adiutantów i 
p. O, dyrektora protokołu dyplomaty: 
cznego — P. Prezydent R.P. w towa- 
rzystwis Marszałka Śmisglego:Rydza i 
Min. Recka, w otoczeniu członków 
domu cywilnego i wojskowego. 

P. Prezydent R.P., Marszałek Śmigly 
Rydz i Min. Beck zajęli miejsca na spe 
cjalne przygotowanych fotelach, 

Po chwili wstał rektor Uniw. J.K. 
prof. Bulanda i wygłosił dłuższe prze: 
mówienie, w którym m.in. powiedział: 

„Panie Prezydencie, Panie Marszał: 
ku. Panie Ministrze! 

Uniwersytet Jana Kazimierza prze: 
zywa dzisiaj wyjątkową chwilę w 
swych dziejach, Jest pełen radości i 
dumy, bo przynosząc Panu, Panie Pre- 
zydencie, i Wam, Dostojni Panowie, 
w dari najwyższe swoje Odznaczenia, 
którymi rozporządza, czuje równocze= 
śnie, iak wielki zaszczyt spłvwa na ie: 
go stare mury, na jego historyczne 
karty, na jego profesorów į uczniów. 

Pragnęliśmy gorąco wszyscy w owej 
dziejowej chwili, gdy radosny hejnał 
z nad Olzy uderzył w nasze serca, aby 
ta dzisiejsza, tak niecodzienna uroczy- 
stośćy mogła się odbyć na macierzy: 
stym terenie naszej Wszechnicy, z bi- 
jącym sercem myślał o tej chwili 
Lwów, którego najgórniejsze wspom: 
nienia Sprzed lat, z czasów wielkiej 
wojny o niepodległość Polski, zwią: 
zane są z Czcigodną osobą Pana, Panic 
Prezydencie, ten Lwów, który jest sto: 
lica Ziemi Czerwieńskiej, co dała nam 
Ciebie, Panie Marszałku, to miasto, 
które cieszyło się zawsze serdeczną 
życzliwością Pańską, Panie Ministrze.“ 

Po przemówieniu rektora promotor, 
dziekan Wydziału matematyczno:przy 
rodniczego dr. Małachowski, wygłosił 
po łacinie następującą formułę, promu: 
jacą P. Prezydenta R.P., której obecni 
wysłuchali, stojąc: 

„Panu Ignacemu Mościckiemu, Nai- 
dostojniejszemu Prezydentowi Rzeczy» 
pospolitej Polskiej, który od najwcze: 
śniejszej młodości dażył do  uwolnie: 
nia Ojczyzny i z zaparciem siebie po: 
dejmował wszelkie troski i trudy do 
tego celu wiodące, który odznaczajac 
się niezwykłą wiedzą, wspaniałymi 
świadectwami Swego geniuszu i wy: 
nalazkami na najwyższą zasłużył sła: 
wę, a chwałę i rozgłos Polski wśród 
narodów obcych pomnożył, który, 
gdy jako prezydentowi bezpieczeń: 
stwo j godność Rzeczypospolitej Fol- 
skiej sobie miał powierzone w najbar- 
dziej burzliwym stanie spraw europej< 
skich, najbardziej przezornym się oka: 
zał j najbardziej stałym, 

i z największą rozwagą i powagą w 
Szczęśliwy sposób powiększył pano: 
wanie Rzeczypospolitej i wydatnie 
podniósł Narodu polskiego Majestat, 

przeto zarządzeniem Wydziału nauk 


odbyła się w sali au: 


„GAZETA LWOWSKA" Nr. 247 z dnia 29 października 1938 r. 


Senat Uniwersytetu J.K. na Zamku. 


Uroczysta promocja na doktorów h. c Pana Prezydenta R. P., 
Marsz. Śmigłego-Rydza i min. Becka. 


przyrodniczych, za zgodą Senatu uni- 
wersyteckiego honoris causa doktora 
filozofii miano i godność z wszystkimi 
prawami i przywilejami Miu nadajemy 
i w dowód tego niniejsze pismo opa: 
trzone pieczęcią Uniwersytetu wyda: 
jemy.“ 

Po odczytaniu formuly, 
dent R.P, wygłosi] 
mówienie: 

„Panie Rektorze, 
nacie! 

Dziękuję serdecznie za przyznanie 
mi tytułu doktora honorowego staro 
żytnej i tak zasłużonej Wszechnicy Ja: 
na Kazimierza, 

W chwili tej jestem jednak pod wiel 
kim wrażeniem inne] jeszcze — nie 
osobistej natury — a mianowicie, że 
Wasza Wszechnica dala wyraz swego 
patriotyzmu właśnie w momencie po: 
wrotu zaolzańskich rodaków wraz 
z ich ziemią do Macierzy. ļesiem ped 
wrażeniem patriotyzmu, który się wy: 
raził w nadaniu doktcrów honoro: 
wych osobom z grona najwięcej odpo- 
wiedzialnych za posunięcia, które do 
tego celu prowadziły — czy to w żmu» 
dnej į trudnej pracy dyplomatycznej, 
która musiała je poprzedzić, czy w pra 
cy nad przygotowaniem pogotowia 
orężnego, czy wreszcie w ostatecznej 
decyzji tak w pore powzięłej, tak "waż: 
kiej, tak wielce odpowiedzialnej. 

Decyzja ta była trudna, ale ulatwia: 
ło ją znakomicie wyczucie dążeń całe: 
go Narodu. Czuliśmy, że spełniany 
wolę Narodu — to nam było wieice 
pomocne, Przyznam się, że gdyby się 
jednomyślności tych uczuć w Naros 
dzie nie wyczuwało, gdyby nie było 
tych dowodów, że te uczucia istnieją, 
to naszą decyzja tak bardzo odpowie- 
dzialna byłaby jeszcze trudniejsza. 

Mielismy już sporo dowodów, że 
jeśli chodzi o takie momenty nadzwye 
czajne wielkiej wagi, jak ten osłatni, 
to wówczas cały nasz Naród jest zjed- 
noczony i opanowany tymi samymi 
uczuciami. 

Mam wiarę, że stopnicwo Rząd nasz 
będzie mógł korzystać z tych wyczuć 
naszego Narodu także i przy spra: 
wach, które jakxolwiek nadzwyczaj 
ważne, jednak takich momentów prze: 
łomowych, takich nagivch zrywów nie 
przejawiają. 

Jestem pewny, że do tego dojdzie, 
a wówczas wszystkie prace, które się 
dla rozwoju naszego Państwa i 
w dążeniu do jego potęgi podejmuje, 
będą się mogły znacznie szybszym 
tempem posuwać. 

Za umocnienie mnie w toj wierze 
najserdeczniej Wszechnicy |aną Xaziz 
mierza dziękuję." 

Po przemówieniu P. Prezydenta rek: 
tor Uniwersytetu w towarzystwis pro: 
motora wręczył P, Prezydentowi dys 


P. Prezy: 
następujące przez 


Prześwietny Se: 


plom. 

Nastepnie promotor  /Wydziain 
Prawa dr Kamil Stefko odczyta! na: 
| a 


| 
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stepującą formule doktoratu Mar- 
szałka Śmigłego-Rydza: 

„Panu Edwardowi Śmigłemu:=Ry= 
dzowi, Marszałkowi Polaków, naj- 
znakomitszemu Wodzowi Wojsk 
Polskich, który w czasie wojny bo: 
katersko walcząc o wyzwolenie Oj: 
czyzny, niezliczone odniósł zwycię: 
stwa į w najwyższym stopniu przys 
ustalenia 


czynił się do odzyskania i 
granic Polski, 

który wojska polskie do stanu naj 
wyższej doskonałości doprowadził i 
w sprzet zaopatrzył, żołnierzy j 'na: 
ród polski duchem wspaniałym nat- 
chnął, 

który w ten sposób naród polski, 
kształtujac j uczac dzielności oby» 
wateli i cnoty, pobudził i tak ośmie= 
li, że jego trudem i zasługa ziemia 
śląska położona za rzeką Olzą przy: 
łącza się teraz į powraca do Ojczy: 
zny, 

przeto zarządzeniem Wydziału 
Prawnego i za zgodą Senatu uniwer= 
syteckiego honoris causa doktora 
praw miano i godność ze wszystkimi 
prawami i przywilejami mu nadaje- 
my i w dowód tego niniejsze pismo 
opatrzone pieczęcią uniwersytetu 
wydajemy“. 

P. Marszałek Śmigły:Rydz, odbie- 
wyraża 
serdeczne podziękowanie. 

Z kolei z tym samym ceremonialem 
odbyła się uroczystość promocji mi- 
nistra Spraw zagr. Józefa Becka. 

Promotor Wydziału humanistyczne- 
go prof, Konstanty Chyliński ndczy: 
tuje następującą formułę doktoratu: 

„Panu Józefowi Beckowi, Najdostoj: 
niejszemu Spraw Zagranicznych Rze: 
czypospolitej Polskiej Ministrowi, któ 
ry po wielu trudach wojennych, pod- 
jętych dla wyzwolenia Ojczyzny, pod: 
jał powierzone sobie do prowadzenia 
i kierowania sprawy zagraniczne Rze- 
czypospolitej Polskiej, 

który broniąc i powiększając god: 
ność i majestat Narodu polskiego wo: 
bec obcych narodów, najwyższy sza: 
cunek zdobył ; wzmocnił, 

który wskutek tej przezorności i 
mądrości, jaką się odznacza, odwiecz- 
ne ziemie Śląskie przed 600 laty od 
Polsk; oderwane odzyskał i do wspól: 
nej naszej Ojczyzny przyłączył, 

przeto zarządzeniem Wydziału hu- 
manistycznego i za zgodą Senatu uni: 
wersyteckiego honoris causa doktora 
filozofij miano į godność ze wszystki: 
mi prawami i przywilejami Mu nada: 
jemy į w dowód tego niniejsze pismo 
opatrzone pieczęcią Uniwersytetu wy: 
dajemy." 

Po odczytaniu dyplomu p. min. 
Beck wyraził Senatowi serdeczne pez 


| dziekowanie. 
| Uroczystość promocji skończona. 


Po krótkim cercle P. Prezydent R.P. 
voedzimował obecnych śniadaniem. 


Czesi nie chcą plebiscytu — 
żądają włączenia Rumunii do arbitrażu. 


Budapeszt, 28. 10. (PAT) Oma: 
wiając odpowiedź rzadu czeskko-sł0= 
wackiego, prasa wskazuje, że stano: 
wisko Pragi jakoby uklad monachij: 
ski przewidywał tylko uregulowanie 
sprawy mniejszości niemieckiej, pol: 
skiej i węgierskiej jest nowa próbą 
krętactwa rządu czesko:slowackiego. 

Postanowienia monachiiskie — pi: 
sze „Masgyarsag* — będą dopiero 
wtedy w zupełności zrealizowane, 
gdy również inne narodowości w 
Czecho-Słowacii opowiedza sie o 
swoim losie. Mówiąc o wyborze 
przez rząd praski rozstrzygniecia 
sprawy przez arbitra, cała prasa 
wskazuje. że Czesi najwidoczniej o: 
bawiaia się plebiscytu, który nas 
pewno wypadłby na korzyść Wę: 
gier. 


Dzienniki sprzeciwiają się powo: 


, feniu na arbitra również i Rumunii, 
i która pozostaje z Czecho:Słowacią 
| w związkach sojuszniczych oraz nie 
jest zainteresowana w konflikcie 
czesko-słowacko:wegierskim. Poza 
tvm prasa podkreśla, że Rumunia 
nie może być uważana za mocarstwo. 
Czesi nie tylko odrzucili wniosek 
plebiscytu — pisze „Pesti Hirlap“ — 
ale starają się jeszcze w ostatniej 
chwili skomplikować sprawę arbitra: 
żu. Rzeczą najbardziej niepokojąca 
iest dążenie rządu czesko:słowackie: 
go do ponownego Odwleczenia ter: 
minu przekazania już przyznanych 
VJęgrom terenów. Rząd wegierski 
nie może zgodzić się na dalszą zwło» 
ke. Naród węgierski nie może dalej 
patrzeć na ucisk swoich braci w Cze- 
cho:Słowacji. 
Obecna odpowiedź rządu czesko= 
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słowackiego nie jest zadawalniająca, 
mimo, że wykazuje pewną poprawę 
w stosunku do poprzedniej. Nie: 
mniej jednak taktyka odwlekania 
stosowana jeszcze przez rząd czesko= 
słowacki musi być wreszcie porzu: 
cona, ieżeli rzad ten pragnie zgodne- 
go załatwienia sprawy. Mówiąc o 
węgierskim: projekcie sądu arbitra- 
żowego „Pester Lloyd“ podkreśla, 
że Węgrv zaproponowały 3 mocar: 
<twa: Włochy. Niemcy i Polskę. 
Mocarstwa te są odpowiedzialne za 
rozbudowę i utrwalenie pokoju 
w tej części Europy. W żądaniu 
Czecho:Słowacji włączenia do sądu 
arbitrażowego Rumunii dopatruje 
sie dziennik węgierski chęci nowego 
ożywienia  zbankrutowanej Małej 
Fntenty i uczynienia iej znowu ele: 
mentem niepokoju w Europie. 


Japonia zamierza 
daiej walczyć z Chinami. 


Tokio, 28. 10. (PAT.) Min, wojny 
Itagaki oświadczył dziś, w oficjalnej 
deklaracji, że zdobycie przez Japończy 
ków Hankou, nie może być w żadnym 
wypadku zapowiedzią zaniechania dal 
szego zwalczania rządu Czang:Kai- 
Szeka, 

Polityka Japonii w stosunku do 
Chin jest jednoznaczna ï celem jej jest 
usunięcie zaprzyjaźnionego z Moskwą 
i wrogiego Japonii rządu Czang:=Kai- 
Szeka, 

Przebudowa Chin przeprowadzona 
zostanie w sposób zdecydowany, przy 
czym naród japoński wypełniając swą 
dziejową misję, zmuszony będzie do 
poniesienia dalszych ofiar i zjednocze= 
nia się we wspólnym wysiłku, 


Tokio, 28. 10. (PAT) Wczoraj 
c godz. 18 opublikowano w Tokio 
oficjalny komunikat cesarskiej kwa» 
tery głównej, donoszący, że wojska 
japońskie zajęły całość obszaru Wu 
hang, wraz z miastami Hankou, Wu 
czang i Hanyang. Komunikat ten 
rozplakatowano na przepełnionych 
tłumami ludności ulicami wśród wy: 
cia wszystkich syren miasta j długo 
niemilknących, triumfalnych okrzy- 
ków „Banzaj*. 


Układ lotniczy Polski 
z Jugosławią. 


Białogród, 28. 10. (PAT) Wczoraj 
podpisany został tutaj przez szefa lot- 
nictwa cywilnego Jugosławii płk. Jo- 
vonovicza i mjr, pil. Makowskiego, na 
czelnika Ministerstwa komunikacji RP 
układ lotniczy, w myśl którego Polskie 
Linie Lotnicze „Lot“ zyskały w drodze 
wzajemności prawo przelotu nad ob: 
szrem Jugosławii. 

Układ ten pozwoli Folskim Liniom 
Lotniczym „Lot* na przeprowadzenie 
linii na Bliski Wschód juz od 1 iisto= 
pada szlakiem na  Budapeszt--Biało: 
gród— Ateny zamiast, jak dotychczas, 
przez Bukareszt j Sofię. 


Zapowiedź słowakizacji 
szkolnictwa. 


Bratysława, 28. 10. (PAT) Słowacki 
minister szkolnictwa Czernak w wys. 
wiadzie, udzielonym korespondentowi 
dziennika „Slovensky Hlas‘. oświade 
czył, że głównym »unktem igo pro- 
gramu jest zupełna słowakizacja szkole 
nictwa słowackiego w naiblizszym czas 
sie. Dotyczy to w pierwszym rzędz'e 
uniwersytetu w Bratysławie, Ktory po 
usunięciu z niego żywiołów  antysło: 
wackich stanie się pierwszorzedna pla: 
cówką słowackiej pracy i kulrury nas 
rodowej. W szkołach Średnich akcja 
ta już się rozpoczęła, kierownictwo 
szkół średnich przeszło jur w znacznej 
części do rąk słowackich, a udzie to 
jeszcze nie nastąpiło, to stanie się W 
najbliższych dniach. 


Aresztowanie premiera 
Rusi Podkarpackiej 
Praga, 28. 10. (PAT) W kołach po- 


informowanych krążą uporczywe pos 
głoski o aresztowaniu b. premiera Ru- 
si Podkarpackiej Brody'ego. 


W pożytecznej służbie 
dzieciom i młodzieży. 
Bez rozgłosu i reklamy, nie mniej 
jednak z dużym pożytkiem społecz: 
nym pracuje na terenie Lwowa Komi: 
tet Obywatelski Polek Ligi Kobiet. 
jedną z najważniejszych pozycji prac 
Ligi Kobiet stanowi Ochronką i Inter 
nat im. Józefa Piłsudskiego, mieszczą: 
cy się we Lwowie przy ul. Jabłonow= 
skich 17. W ostatnim roku korzystało 
z opieki tych zakładów ogółem 135 
dzieci obu płci w wieku od 3 do 18 
lat. Pod stałą opieką było 86 dzieci, w 
tym w internacie 51, zaś w przychodni 
30. Te ostatnie spędzają w  ochronce 
czas poza pracą szkolną, otrzymując 
pomoc w nauce į wyżywieńiu, pod o7 
pieką fachowych sił pedagogicznych. 
W wychowaniu kładzie się równomier 
ny nacisk zarówno na rozwój fizycz 
ny jak i umysłowy. Dzieci z internatu 
(przeważnie sieroty) uczęszczają do 
szkół różnego typu, w szczególności 
dających im przygotowanie zawodo» 
we oraz otrzymują (tak stałe jak i 
dochodzące), przybory szkolne i pod: 
ręczniki. Dba się też i o rozrywki 
kulturalne. Zakład posiada bibliotekę 
(1356 książek), abonuje kilka czaso 
pism dla dzieci i młodzieży, a zamiło= 
wania muzyczne kształci i pogłębia 
radio oraz nauka śpiewu chóralnego i 
lekcje muzyki. Poza tym młodzież 
uczęszcza do teatru, kina, na koncer: 
ty, a istniejące na terenie Zakładu 
dwie organizacje młodzieży (Koło 
Młodzieży Czerw. Krzyża oraz Koło 
Miłośników Książek) zajmują się u: 
rządzaniem różnych  okolicznościoe 
wych uroczystości, rozwijają żywą 
aziałalność społeczną i charytatywną, 
oraz pogłębiają zdobytą wiedzę teore= 
tycznie i praktycznie, przygotowując 
się na samodzielnych, uświadomio: 

nych i wartościowych obywateli. 

Dzieci mają zapewnioną stałą opie- 
kę i pomoc lekarską, sprawowaną bez 
interesownie przez kilku lekarzy, 
Przychodnię Przeciwgruźliczą i Klini- 
ki U. J. K. 

W każdym roku zakład urządza ko 
lonie wakacyjne o charakterze wypoz 
'czynkowoswychowawczym. Odżywia 
nie dzieci jest bardzo racjonalne i do» 
stateczne (5 razy dziennie) i składa 
się z mięsa, pieczywa, tłuszczu, mąki 
krup, mleka, kakao, jarzyn, ziemnias 
ków, owoców, cukru i marmolady. 
Koszt dzienny wyżywienia i utrzymas 
nia dziecka w internacie wynosi ok. 
1.38 zł, w przychodni ok. 0.66 zł. 


Ogłoszenia urzędowe. 


LICYTACJE : 

II. Km. 440/36. Obwieszczenie o licytacji, 
Komornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego, 
rew. II we Lwowie obwieszcza, że dnia 29 
listopada 1938 o godz. 10 przedpołudniem 
odbędzie się w Sądzie Grodzkim Zamiej- 
skim we Lwowie. przy ul. Kazimierza Wiel. 
kiego 34, w sali nr. IV. licytacja realności 
położonej we Lwowie - Zamarstynowie ul. 
Lwowska 10, obj. wyk. hip. L. 1) 50 i 2) 
448 ks. gr. gm. kat. Zamarstynów. prowas 
dzonej przy Sądzie Grodzkim  Zamiejskim 
we Lwowie dłużników Emilii z Hartwichów 
Siwek, Jadwigi Siwek, Aleksandra Siwka i 
Ottona Siwka własnych a składających się: 
1) whl. 50 z pgr, Ikat. 53/2 i pbud. Ikat. 35/1 
o łącznej powiechrzchni 572 s. kw. na któ- 
rych znajdują się: 1) dom mieszkalny fron- 
,towy, parterowy. murowany, nicq iwni- 
czony, kryty gontem, 2) budynek mieszkal: 
ny parterowy, murowany, niepodpiwniczo- 
ny, kryty gontem, 3) budynek warsztatowy, 
iednopiętnrowy, murowany, kryty blachą, 
zawierający halę maszynową, « wytwórnię 
tubek na lody. mieszkanie jednoizbowe i 
pracownię stolarską. 4) budynek murowa: 
ry, parterowy, podpiwniczony, kryty bla- 
chą, użyty jako pracownia  ciesielska, 5) 
budyrek warstatowy, parterowy, murowa- 
ny, zawierający 'warstat stolarski, 6) ustęp 
murowany, 7) poddasze drewniane, kryte 
deskami, 8) studnia z rur betonowych, 9) 
szopa drewniana, kryta gontem, 10) drewu- 
tnia, budynek drewniany, kryty papą, 11) 
drewutnia i kurnik, budynek murowany, 
blachą kryty, niewyprawiony, 12) szopa na 
trzaski, budynek drewniamy, kryty blachą, 
13) śmiecianka drewniana, kryta blachą, 14) 
maszt na przewody elektryczne, 15) dwa 
rodldasza otwarte, kryte papą, 16) ogrodze: 
nie, 17) 2] drzew owocowych. 18) 24 krza- 

ów owocowych, 19) 4 róże szlachetne. 20) 
maszyny do prowadzenia fabryki stolars 
skiej potrzebne, a w protokole opisu i osza 
cowaria ściśle wyszczególnione. 2) whl. 
445 z pgr. ikat. 56/2 o pow. 41 s. kw. stano- 
wiące ogród, w którym znajdują się trzy 
drzewa ogrodowe i ogrodzenie. ocenionej: 
realność I) obj. whl. 50 ma kwotę 46.060.08 
zł., IT) obj. whl. 448 na kwotę 2.015 zł. 27 


gr. Cena wywołania wynosi odnośnie real- 
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„GAZETA LWOWSKA” Nr. 247 z dnia 29 października 1938 r. 


ności ad I) 30.706.72 zł., zaś ad II) 1.343.52 szczenie o licytacji ruchomości. 


zł. Rękojmię w wysokości ad I) 4.606.01 
złotych, ad H) 201.53 złotych 
winien złożyć przystępujący do przetargu 
licytant w gotówce albo w takich papierach 
wartościowych bądź książeczkach wkładko: 
wych instytucji, w których wolno umiesz: 
czać fundusze małoletnich z tym, że pa- 
piery wartościowe przyjęte będą w wartos 
ści trzech czwartych części sumy giełdowej. 
Przy licytacjj będą zachowane ustawowe 
warunki licytacyjne, o ile dodatkowym 
publicznym obwieszczeniem nie będą po» 
dane warunki odmienne do wiadomości. 
Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą 
do licytacji i  przysądzenia własności na 
rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby 
te przed rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwols 


nienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie 
wlaściwego Sądu, nakazujące zawieszenie 


egzekucji. W ciągu ostatnich dwóch tygo- 
dni przed licytacją wolno oglądać nieru» 
chomość w dnie powszednie od godziny 
ósmcj do osiemnastej, akta zaś postępowas 
nia ` egzekucyjnego można przeglądać w 
Sądzie. Do organów Władzy publicznej i 
instytucji publicznych powołanych do zgła: 
szania należności z tytułu podatków i in- 
nych danin publicznych zwracam się z wez 
zwaniem, aby najpóźniej w terminie licyta: 
cji zgłosiły zestawienie podatków i innych 
danin publicznych należnych po dzień lis 
cytacji pod rygorem utraty mogącego im 


służyć z ustawy pierwszeństwa  zaspoko* 
jenia. 
Komornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego. 
Rewiru II. 
Lwów, 29 września 1938. 4050K 


III. Km. 714/57. V. E. 515/37. Obwieszcze 
nie o II. licytacji nieruchomości. Komornik 
Sadu Grodzkiego w Stanisławowie, Rew. 
III. Marceli Szamocki. mający kancelarię w 
Stanisławowie, ul. Pierackiego Nr. 55, na 
podstawie art. 676 i 679 kpc. podaje do pu 
blicznej wiadomości. że dnia 7 grudnia 1938 
r. o godz. 11.30 w Sądzie grodzkim w Stani 
sławowie, Biuro nr. 37, odbędzie się sprze- 
daż w drodze publicznego przetargu nale- 
żących: I. do dłużników Kazimierza Rosz: 
kiewicza i Anny Roszkiewicz nieruchomo- 
ści położonych przy ul. Śnieżnej, Nr. orj. 
46, 1) obj. whl. 336, obejmuącej pgr. 2539/5 
o powierzchni 105 L. m 2, 2) obj. whl. 4849. 
obejmującej pgr. 2544/17 o powierzchni 362 
m. 2. wpisanych w księdze gruntowej gmi- 
ny kat. Stanisławów a tworzących jeden 
kompleks, Na pgr. 2539/5 rozpoczęto w r. 
1928 budowę domu mieszkalnego, murowa- 
nego, parterowego, z mieszkaniem na pòd- 
daszu. Wykonany w 60 proc. Dach kryty 
biachą pocynkowaną. Na powyższej parceli 
znajduje się 30 sztuk owocowych. 
Na pgr. 2544/17 znajduje się dom mieszkal. 
ny parterowy, do którego przylega szopa. 
Dach kryty blachą pocynkowaną. Na tej 
parceli znajdują się żakże 2 kurniki z drze- 
wa, do których przylega wychodek drew- 
niany, studnia bita, oparkanienie ma 29.50 
mb. II. do dłużnika Franciszka Roszkiewi- 
cza połowy nieruchomości położonej przy 
ul. Śnieżnej obj. whl. 4981 ks. gr. Stanisła- 
wów, obejmującej pgr. 2544/1 na której 
znajduje się dom mieszkalny, parterowy, 
drewniany, będący przedłużeniem domu 
znajdującego się na pgr. 2544/17 o spólnym 
dachu. Nieruchomości obj. whl. 336 i 4849, 
oszacowane zostały na sumę 5190 zł, cena 
zaś wywołania wynosi 3460 zł. Przystępują: 
cy do przetargu obowiązany jest złożyć rę- 
kojmię w wysokości 519 zł. Połowa nieru- 
chomości obj. whl. 4981 oszacowana zo- 
stała na sumę 1000 zł., cena zaś wywołania 
wynosi 666 złotych 67 groszy. Przystępu- 
jący do przetargu obowiązany jest zło: 
żyć rękojmię w wysokości 100 złotych. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych  instytucyj w 
których wolno umieszczać fundusze mało- 
letnich, Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do» 
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od» 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze» 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno» 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie wła- 
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egze» 
kucji. W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho- 
mości w dni powszednie od godziny S-ej 
do 18-tej, akta zaś postępowania egzeku- 
cyjnego można przeglądać w Sądzie gro» 
dzkim w Stanisławowie, ul. Bilińskiego, sa- 
la nr. 39. 4022K 
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru IN. 

Stanisławów, 19 października 1938. 


III. Km. 1860/30. Obwieszczenie. Komor- 
nik Sądu Grodzkiego Miejskiego we Lwo.- 
wie, rewiru III. z siedzibą urzędową przy 
ul. Janowskiej 50, na zasadzie art. 602 kpc. 
ohwieszcza, że w dniu 4 listopada 1938 r. o 
godzinie 9tej odbędzie się licytacja publicz 
na ruchomości, należących do dłużnika w 
lokalu we Lwowie przy pl. Bema 1, 3 apara 
ty fermemtacyjne do octu, oszacowanych 
naj łączną sumę 1.200 zł, które można o- 
glądać w dmitu licytacji w miejscu sprzeda- 
ży w czasie wyżej oznaczonym, 4044K 

Komornik Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru III. 

Lwów, 8 października 1938, 


Km. 260/38. Sprawa wierzyciela Central- 
nej Małop. Kasy Oszczędn. Lwów. Obwie- 


Komornik 

Sądu Grodzkiego w Grzymałowie Teodor 
Butkowski, mający kancelarię w Grzymało: 
wie, ul. Mickiewicza mr. 276, na podstawie. 
art. 602 kpc. podaje do publicznej wiado- 
mości że dna 9 listopada 1938 r. o godz. 
8 w Stawkach odbędzie się |l-sza licytacja 
ruchomości. należących do Józefy z Zawi- 
stowskich Ujejskiej, składajacych się z: 1 
kilimu dużego, 3 kilimów mniejszych, 2 o- 
tomany, 1 kredensu pokojowego, 2 lustra 
wielkie, 1 biurka, 4 szafy, 8 krzeseł, 1 kana 
py. 2 łóka żelazne, 2 konie wyjazdowe (ka 
sziany), 1 powozu z. budą płócienną, 2 ja- 
łówki, 2 krowy i I sanie załubnie, oszaco- 
wanych ra łączną sumę zł. 2620. Ruchomo 
ści można oglądać w dniu licytacji w miej- 
scu i czasie wyżej oznaczonym. 046K 

Komornik Sądu Grodzkiego. 
Grzymałów, 26 pażdziernika 1938, 


II. Km. 512/38 i 760/38. Obwieszczenie o 
licytacji ruchomości. Komornik Sądu Gro- 
dzkiecgo w Czortkowie, rewiru I. Broni: 
slaw Prokosch. mający kancelarię w Czort- 
kowie w gmachu Sądu Okręgowego, pokój 
nr. 56, na podstawie art. 602 kpc. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 14 listo 
rada 1938 r. o godz. 9.15 w Czortkowie. ul. 
Szopena odbędzie się picrwsza licytacja ru 
chomości, należących do Chaima Finkelma- 
na. kupca w Czortkowie, składających się 
z 20 m? desek świerkowych heblowanych 
4/4 i 54 oraz 20 m? łat świerkowych 4/4 i 
54, oszacowanych na łączną sumę 2.400 zł 
Ruchomości można oglądać w dniu  licyta- 
cii w miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II, “ 

Czortków, 25 października 1938. 4045K 


III. Km. 1460,38. Obwieszczenie. Wierzy- 
ciel Miejska Kom. Kasa Oszczędności we 
Lwowie, Dłużnik Ida Halpern i niel. Maks 
Halpern we Lwowie, ul. Janowska 48. Ko- 
mornik Sądu Grodzkiego Miejskiego we 
Lwowie, Rewiru III. urzędujący we Lwo: 
wie, przy ul. Janowskiej 50, na zasadzie 
art. 679 kpc. obwieszcza, że w dniu 29 li. 
stopada 1938 r. od godziny 12.30 w poł. w 
sali rozpraw, oddz. I. drzwi mr. 5 Sądu 
Grodzkiego Miejskiego we Lwowie, ul. Są- 
dowa 7, odbędzie się l-sza sprzedaż z pu- 
blicznej licytacji nieruchomości obj. whl. 
3077,11. ks. gr. gm. m. Lwowa, "składającej 
się z parceli bud. 3391/1, parceli grunt. 
4569/1. i parceli grunt. 4569/3, ma której 
znajduje się budynck jednopiętrowy, mie- 
szkalny, czynszowy, frontowy — 2 budyn« 
ki jednopiętrowe oficynowe, wychodki, bu: 
dynek oficvnowy parterowy mieszkalny, 
warsztat mechaniczny, 3 stajnie. komórki, 
gnojówki, przy ul. Janowskiej 48, powiecie 
lwowskim, województwie lwowskim, obej- 
mujacej powierzchni 573.1/2 sążni kw. (20 
a 62 m. kw.), która stanowi własność Idy 
i niel. Maksa Halpfrnów. Nieruchomość 
ta ma urządzoną. księgę hipoteczna w Są- 
dzie Okręgowym we Lwowie, Powyższa 
nieruchomość została oszacowana na sumę 
70.059 zł. 06 gr. Sprzedaż zaś rozpocznie 
się od ceny wywołania, tj. od kwoty 52.544 
zł. 2] gr. Licytant przystępujący do przetar 
gu powinien złożyć rękojmię w gotowiźnie 
w kwocie 7006 zł. albo w takich pap. wart. 
bądź książeczkach wkładkowych instytucyj. 
w których wolno umieszczać fundusze mało 
letnich i że papiery wartościowe przyjęte 
będą w wartości 3/4 części ceny giełdowej. 
Przy licytacji będą zachowane ustawowe 
warunki licytacyjne, o ile dodatkowym puz 
blicznym obwieszczeniem nie będą podane 
do wiadomości warunki odmienne; że 
prawa osób trzecich nie będą prze- 
szkodą do licytacji i  przysądzenia wła- 
sności na rzecz nabywcy bez zastrze- 
żeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem 
przetargu nie złożą dowodu, że wnio- 
sły powdóztwo o zwolnienie nierus 
chomości lub jej części od egzekucji i że 
uzyskały postanowienie właściwego Sądu, 
nakazujące zawieszenie egzekucji, że w 
ciągu ostatnich 2-ch tygodni przed: licytacją 
wolno oglądać nieruchomość w dnie pow- 
szednie od godz. S:ej do 15sej, akta zaś 
postępowania egzekucyjnego można prze- 
glądać w sekretariacie I. Oddziału Sądu 
Grodzkiego Miejskiego we Lwowie. 
Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 


Rewiru III. 
Lwów, 13 października 1938. 4031K 
UPADŁOŚĆ. 
Co 36958. Postanowienie. Dnia 20-go 
pażdziernika 1938 r. Sąd Okregowy w 


Czontkowice w sprawie wniosku Maurycego 
Estery i Chaskla Monheitów w Myszkowie 
o przedłużenie odroczenia wypłat wyzna. 
cza się rozprawę na dzień 9 listopada 1938 
godzina 12, sala 61, w tut. Sądzie. Wierzy- 
ciele moga na rozprawę przybyć osobiście 
lub przez pełnomocników. Wojtasiewicz 
up 4047K 


UZNANIE ZA ZMARŁEGO. 

T. 36/38. Edykt. Michał Turok. syn Ma- 
rii, urodzony w Drohobyczu 24/11 1865 r. 
został pobrany w r. 1914 podczas drugiej 
mobilizacji do podwód b armii austriackiej 
i zaginął. Wiadomości o zaginionym nale- 
žy udzielić tut. Sądowi który po upływie 
6 miesięcy od dnia ogłoszenia miniejszego 
cdyktu wyda ostateczne orzeczenie. 4048 

Sad Okręgowy Wydział I, 

Stryj, 19 października 1938. 


T. 59'37. Józef Kuźniar, urodzony 10:go 
marca 1864 w Handzlówce pow. Łańcut. 
syn Franciszka. wyjechał w 1906 r. do Ame 
ryki i tam zaginał. ulegając prawdopodob. 
ne wypadkowi kolejowemu. Celem uznania 
go za zmarłego. wzywa się. aby zawiado- 
miono Sąd o zaginionym do jednego roku. 

Sąd Okręgowy. 

Rzeszów, 22 czerwca 1938. 


4035 


OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


GALICYJSKIE TOWARZYSTWO 
NAFTOWE „GALICJA* Spółka Akcyjna. 
I. OGŁOSZENIE. 
Dnia 21-go listopada 1938 r. . 
w południe 


godz. 12 


odbędzie się 
XXXVII, ZWYCZAJNE WALNE ZGRO- 
MADZENIE 
Galicyjskiego Towarzystwa Naftowego 
Galicja“ Spółki Akcyjnej 
w lokalu filii tegoż Towarzystwa we Lwo- 
wie, ul. Kościuszki l. 8 

z następującym porządkiem dziennym: 

1) Powzięcie uchwały o Sprawozdaniu z 
czynności, o bilansie i ò rachunku zysków 
i strat 1937/1958, jakoteż o sprawozdaniu 
Rady Nadzorczej i Komisji Rewizyjnej. Po- 
wzięcie uchwały o użyciu czystego zysku. 

2) Udzielenie pokwitowania władzom 
Spółki. 

3) Wybór członków Rady 
powierzenie poszczególnym członkom Ra- 
dy Nadzorczej szczególnego zakresu dzia- 
lania; oznaczenie poborów dla członków Ra 
dy Nadzorczej. 

4) Wybór Komisji Rewizyjnej: oznacze- 
nie poborów dla członków Komisii Rewi- 
zyjnej. 

5) Zmiana $ 4 lit. 2 statutu. 

Proponuje, się: 

„Dotychczasowe brzmienie: 

„Rok obrotowy rozpoczyna się z da'em 


Nalesrczćj; 


l maja każdego roku i kończy się z dniem 
50 kwietnia następującego roku“. 

zastąpić brzmieniem: 

„Rok obrotowy jest zgodny = rokiem 
kalendarzowym i rozpoczyna się z dniem 


i stycznia a kończy się z dniem J1 grud- 
nia każdego roku. 

W związku tvm rok obrotowy, rozpoczy 
najacy stę wedle dotychcz.isow: 75 brzmież 
nia § 4 lit. 2 statutu z dniem 1 maja 1938. 
kończy się z drlem 31 grudnia 1335". 

Każdy akcjonariusz, który chce uczestnie 

czyć w Walnym Zgromadzeniu, winien, sto 
sownie do postanowień §& 12 statutu, zło- 
żyć akcje wraz z kuponami najpóźniej na 
7 dni przed terminem Walnego Zgromadze- 
nia, t. j. do dnia 14 lisropada 1938 r. 
w kasie Spółki we Lwowie, ul. Kościuszki 8, 
które to akcje przed ukończeniem Walnego 
Zgromadzenia nie zostaną wydane. Zamiast 
akcyj mogą być złożone zaświadczenia o 
złożeniu akcyj wraz z kuponami u notariu- 
sza w krajowej instytucji kredytowj lub też 
w jednej z następujących zagranicznych in- 
stytucy depozytowych, a mianowicie: 

we Wiedniu: w „Oesterreichische Credit- 
Anstali und Wiener Bank-Verein', I. Bez. 
Schotengasse 6, 

w Paryżu: w „Bankhaus R. Gaston-Drcy 
fus et Co.“ 13 rue Lafayette, : 

W. Zurychu: w „Schweizerischer Bank- 
verein“, 

W zaświadczeniu należy wymičniý ilość 
praz liczby akcyj i wyraźnie stwierdzić, że 
akcje wraz z kuponami nie będą wydane 
przed ukończeniem Walnego Zgromadze: 
nia. 

Akcjonariusze, którzy odpowiadają wy- 
mogam § 16 lit. 3 statutu Spółki, mają pra- 
wo, z zachowaniem przewidzianych tamże 
przepisów, zgłosić ma porządek dzienny 
dodatkowe sprzwy, które mogą być zamie- 
szczone w drugim ogłoszeniu. 4045 

Zarząd Spółki Akcyjnej 
Galicyjskie Towarzystwo Naftowe 
„Galicja* Spółka Akcyjna. 


OBWIESZCZENIE O LICYTACJI. 

Dyrekcja Akcyjnego Banku Hipoteczne- 
go we Lwowie, pl. Halicki 15, opierając się 
na przepisach art. 48 rozporzadzenia Prezy 
denta Rzpiitej z dnia 27 października 1932 
Nr. 94 poz. 812. Dz. U. R, P. ogłasza niniej 
szym, że celem Ściągnięcia zaległości i reż 
sztującego kapitału zpn. z długoterminowej 


pożyczki hipotecznej przez Bank wydanej 
odbędzie się w obecności delegata Dyrck- 
cii w biurze notariusza p. «lr. Bolesława 


Trzosa we Lwowie, przy ul. Romanowicza 
6, w dniu 6 grudnia 1938 o godzinie 10-iej 
sprzedaż w drodze drugiej publicznej licy- 
tacji majętności ziemskiej, położonej w 
gminie katastralnej Berymowce ad Zborów, 
pod nazwą Berymowce, obj whl. 20 księgi 
grunt. dla w. pos. Sądu Okręgowego w 
Złoczowie, stanowiącej własność Ludwika 
Dobiji. 

Cena wywołania 
rękojmia zł. 8500. 

W miarę zgłoszenia należności przewi» 
dzianych w art. 7 ust. 5 i art. 49 powolas 
nego Rozporządzenia, tak cena wywoła: 
nia, jak i rękojmia będą odpowiednio" 
podwyższone na terminie licytacyjnym. 

Podstawą licytacji. będą warunki iicyta: 
cytne, ustanowione wyżej powołlanem Roze 
porządzeniem. 

Prawa osób trzecich nie będą przeszkoe 
dą licytacji i nabywca uzyska prawo wła: 
sności, o iłe te osoby najpóźniej na uicytae 
cji, jednakowoż przed wezwaniem do czy» 
nienia postąpień nie wykażą, iż wniosly 
pozew o zwolnienie całej nieruchomości 
lub jej części od egzekucji i że uzyskały 
zawieszenie postępowania egzekucyjnego. 

Akty postępowania egzekucyjnego mo» 
żna przeglądać w Akcyinym Banku Hipoe 
tecznym we Lwowie, pl. Halicki 15 coż 
dziennie z wyjątkiem niedziel i świąt w 
godzinach od tej do IJ.tej, zaś w ostas 
tnich trzech dniach przed terminem licy» 
tacyjinym w Kancelarii wyżej wymienione» 
go motariusza w godzinach urzędowych. 

Zamierzający licytować mogą w ciagu 
ostatnich siedmiu dni przed licytacją oglas 
dać nieruchomość codziennie od godziny 
8 do 18 z wyjątkiem niedziel į świąt. 

Lwów, 19 września 1938. 

AKCYJNY BANK HIPOTECZNY. 


wynosi zł. 15.500, zaś 


— 


Wydawca: Polska Agencja Telegraficzna, Redaktor odpowiedzialny: Aleksander Wareński. Z drukarni „Słowa Polskiego", Lwów, ul. Zimorowicza 15. 
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